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 |amte dzieci 


W krótkich notatkach poruszali- 
śmy już zagadnienie dzieci przebywa- 
jących przez cały niemal dzień poza 
domem, włóczących się po ulicach, 
dzieci, które niejednokrotnie widzi- 
my w stanie nietrzeźwym, grające w 
karty w ciemnych wnękach kamienie, 
lub w bramach ulic. 

Władze podjęły akcję w kierunku 
przeciwdziałania temu złu, ale pozo- 
staje jeszcze zagadnienie akcji ogói- 
nospoiecznej, akcji prowadzone, co 
dnia, co godzinę. 

Czasy powojenne wytworzyły w 
psycnice ludzkiej pewnego- rodzaju 
apatię wobec zagadnień społecznycn, 
i tę apatię właśnie należaioby prze- 
łamać. 

Pamiętajmy, że z grona tych nie- 
letnicn nierobów może wyrosnąć gru- 
pa ludzi, którzy stać się mogą cięża- 
rem społeczeństwa. 

Pomijając wszelkiego rodzaju 
przestępczość w znaczeniu kryminal- 
nym, jednostki tego rodzaju z biegiem 
łat przekształcają się w żebraków, 
bądź włóczęgów i jako takie przyno- 
szą szkodę. Marnuje się zasób si: lu- 
dzkich, marnują się możliwości i 
uzdolnienia. 

Nie od rzeczy będzie zapoznanie się 
z typami żebraków i włóczęgów oraz 


przesłankami, jakie ich na tę drogę 
"skierowały. 
Najczęstszymi przyczynami tego 


rodzaju wykolejeń są trudne warun- 
ki materialne, bądź też brak zupełnej 
opieki w dzieciństwie. Wojna wytwo- 
rzyła, niestety, kategorię jednostek, 
które bądź załamały się pod wzglę- 
dem etycznym, bądź też są ofiarami 
źle prowadzonej w okresie przedwo- 
jennym opieki społecznej. 

Wiemy z doświadczenia, że jednym 
z czynników sprzyjających żebractwu 
jest kalectwo. Popełniamy tu często 
błąd myśląc o kalectwie jedynie fi- 
zycznym. A przecież istnieje dziedzi- 


'. na moralna, niemniej doniosła od in- 


nych przesłanek. 

Poza tymi grupami istnieją żebra- 
cy lub włóczędzy zawodowi. Są to 
jednostki, które wskutek braku pra- 


cy, niechęci do niej, nieprzygotowani 


w młodości do jakiegokolwiek fachu 
w późniejszych latach rozmyśinie 
unikają wysiłku. 

Stają się pasorzytami społecznymi, 
łudźmi żerującymi na wysiłku in- 
nych na ich uczciwej pracy. Stano- 
wią oni najzłośliwsży typ jednostek 
aspołecznych. 

Jakże przedstawia się ich dalszy 
los? 

Nie mając trwałych podstaw, sta- 
czają się zwykle po krzywej wy- 
stępku. Na drodze swej napotykają 
pijaństwo, hazard i narkotyki. 

Dochodzi do tego, że dla utrzyma- 
nia ich samych, bądź też ich rodzin 
trzeba zwracać się do Opieki Spole- 
cznej. > 

Ustawa przewiduje w tym wypad- 
ku dwa rodzaje środków: zapobie- 
gawcze i poprawcze. Niestety na te 
ostatnie jest czasem zapóźno. Nie w 
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Podziat mandatów poselskich 


WARSZAWA (obsł. wł.). „Wie- 
czór Warszawy“ przeprowadzii wy- 
wiad ż Generalnym Komisarzem Wy- 
borczym, który oświadczył, że najda- 
lej. dziś spodziewa się ostatnich pro- 
tokółów z poszczególnych okręgów 
wyborczych co pozwoli na to, że ofi- 
cjalny wynik wyborów zostanie ogło- 
szony jeszcze przed przewidzianym 
terminem t.j. przed dniem 30 stycz- 
nia rb. 

Podział mandatów z listy państwo- 
wej prawdopodobnie będzie następu- 
jący: Blok Stronnictw Demokratycz- 
nych otrzyma prawdopodobnie 65 


lub 66 mandatów, PSL — 3 lub 4, 
Stronnictwo Pracy — 2 i PSL Nowe 
Wyzwolenie — 1 mandat. 
Dotychczas nie wpłynęfy na ręce 
Generalnego Komisarza żadne skar- 
gi na przebieg wyborów czy sposobu 
urzędowania komisji wyborczych. 
Podział mandatów wśród stronni- 
ctw zblokowanych będzie prawdupo- 
dobnie następujący: PPR — 119, 


PPS — 119, SL — 106 i Str. Dem — 


38 mandatów. 

Przewidywany skład posłów w Sej- 
mie Ustawodawczym będzie wyglą- 
dał następująco: 


Maniiestacja stolicy 


WARSZAWA (obsł. wł.). W dniu 
wczorajszym Stolica maniiestowała 
na czesć zwycięstwa odniesionego 
przez biok Stronnictw Demokratycz- 
nycn w wyborach do Sejmu Ustawo- 
dawczego. 
widownią potężnej i radosnej manı- 
festacji oiprzymich mas ludności 
Warszawy. Już o godz. 13-ej napły- 
wały w szeregach rzesze robotnicze i 
ludności stoiicy. Plac zostai pokryty 
morzem głów, wśród którego widocz- 
na była czerwień sztandarow. Wido- 
czne również były zielone sztandary 
Stronnictwa Ludowego i niebieszie 
— Stronnictwa Pracy. Wokói trybu- 
ny zasiedli 
wojska oraz poszczególnych stronni- 
ctw politycznych. 

Po odegraniu hymnu narodowego 
na trybunie ukazał się prof. Micha- 
łowicz ze Stronnictwa Demokratycz- 


każdym wieku można przerobić psy- 
chikę człowieka. 

Piszę o tym dlatego, że chciałbym 
zwrócić uwagę na rzecz zasadniczą. 

Władze nie są w stanie przeciw- 
działać temu złu same. Dziedzina 
środków zapobiegawczych jest nie- 
zwykle wdzięcznym polem do popisu 
dla akcji społeczeństwa. 

Ci nieletni, przebywający poza do- 
mem dziś jeszcze nie zawsze są zep- 
suci do głębi. Uchylili się poprostu od 
władzy rodzicielskiej, są upośledzeni 
'moralnie, są zaniedbani. 

Wnioski są proste, wprowadzenie 
ich w czyn nieraz trudne, ale nie jest 
niemożliwe. 

Należy zważyć dwa momenty: | 

1) Niech ich rodzice zastanowią 
się głębiej i przestaną zaniedbywać 
swe obowiązki. 

2) O ile nie potrafią, lub — co bo- 
lesne — nie żyją, to w tym wypadku 
niezbędne jest wkroczenie osób trze- 
cieh. 

Chodzi tu o akcję zapobiegawczą. 
Musimy zawczasu bronić się przed 
skutkami własnego zaniedbania, któ- 
re chwilowo pomijamy lekkomyślnie 
a które w przyszłości mogą stać się 


„uciążliwe. 


' Tamte dzieci z ulicy nie wrge a 
złe i zepsute. Są poprostu zanied- 
tebe. Andrzej Gryf. 


Plac Zwycięscwa stas Się . 


przedstawiciele rządu, | 


nego, który przemówieniem swoimi 
zagaił manifestację. 


Ukazanie się na trybunie wicepre- 
miera Gomułki wywołało burzliwą 
owację. Również przemówienie mini- 
stra Cyrankiewicza było wielokrotnie 
przerywane burzliwymi oklaskami. 
Ostatnie przemówienie zostało wy- 
głoszone przez Bolesława Podedwor- 
nego, wiceprzewodniczącego Rady 
Naczelnej Stronnictwa Ludowego. 
Wszyscy mówcy dali wyraz radości 
całego społeczeństwa na skutek od- 
niesionego przez Demokrację zwycię- 
stwa. 


Po przemówięniach długimi ulica- 
mi Warszawy przeszedł olbrzymi pe- 
chód. Z szeregów pochodu stale pa- 
dały okrzyki na cześć Zwycięstwa, 
Krajowej Rady Narodowej i mini- 
strów Rządu Jedności Narodowej. 


Polska Partia Robotnicza s— 119 
posłów. 

Polska Partia Socjalistyczna — 
119 posłów. 

Stronnictwo Ludowe—106 posłów. 

Str. Demokratyczne — 38 posłów. 
Polskie Stron. Ludowe — 28 posłów. 

Stronnictwo Pracy — 17 posłów. 

PSL - Nowe Wyzw. — 13 posłów. 

Inne ugrupowania — 4 posłów. 


Wokół Palestyny 


LONDYN (obsł. wł.). Przewodni- 
czący Egzekutywy Agencji Żydow- 
skiej nadal przeprowadza nieoficjal- 
ne rozmowy z rządowymi  przedsta- 
wicielami W. Brytanii. W dniu wczo- 
rajszym odbył taką rozmowę z mi- 
nistrem kolonii. 

Delegat, Transjordanii zaprzeczył 
pogłoskom, jakoby rząd jego miał się 
zgodzić na podział Palestyny. Otrzy- 
mał on ostatnio instrukcje, żądające 
energicznego przeciwdziałania .wszel- 
kim projektom podziału Palestyny. 


e 

Obrady w Paryżu 

PARYŻ (obsł. wł.). W Paryżu ob- 
raduje republikański rząd hiszpań- 
ski. Premier Giral zapewnił, że nie są 
przewidywane zmiany w rządzie, na- 
tomiast wynikiem obrad będzie usta- 
lenie nowego programu prac rządo- 
wych. 


Proces katów wznowióny 


WARSZAWA  (obsł. wł.). W dniu 
dzisiejszym został wznowiony proces 
przeciwko katom Warszawy: Fische- 
rowi, Meisingerowi, Daumemu i Lei- 
stowi. 


Francja na progu stabilizacji 


PARYŻ (obsł. wł.). Francja posia- 
da już nowego prezydenta, nowego 
premiera i nowego przewodniczącego 
Zgromadzenia. Jak już podaliśmy w 
dniu wczorajszym przewodniczącym 
został przedstawiciel radykałów Her- 
riot, który w czasie głosowania o- 
trzymał poparcie od komunistów, so- 
cjalistów, radykałów i postępowych 
katolików. 


W dniu wczorajszym przed Zgro- 
madzeniem stanął nowy premier Ra- 
madier, który otrzymał jednomyślnie 
votum zaufania, a następnie przed- 
stawił izbie plan pracy nowego rzą- 
du. Premier zapowiedział dalszą ax- 
cję w kierunku zniżki cen. Premier w 
swym przemówieniu poświęcił wiele 
czasu zagadnieniom międzynarodo- 
wym, stwierdzając, że Francja udzieii 
całkowitego poparcia ONZ i Radzie 
Bezpieczenstwa, bowiem tylko szero- 
ka współpraca z tymi instytucjami 
zapewni stały pokój. Francja jest 
przeciwna tworzeniu jakichkolwiek 
bioków i nigdy nie przyłączy się do 
takiego boxu, którypy zagrażat po- 
kojowi. Francja rownież nie zgodzi 
się na to, by Niemcy wyrosły do no- 
wego agresora i nadal zagrażały po- 
kojow1i swiatowemu. 


PARYŻ (obsł. wł.). Radio pary- 
skie donosi, że w przyszłym rządzie 
premiera Ramadier socjaliści otrzy- 
mają 7 tek, komuniści, postępowi ka- 
tolicy i radykali po 4 teki oraz nie- 
zależni — 2 teki ministerialne. 


Mrócą do kraju 


WARSZAWA (obsł. wł.). W dnia 
wczorajszym wyjechała z Polski de- 
legacja Polaków z Westfalii, która 
bawiła w kraju od dnia 20 grudnia 
r. ub. Delegacja ta badała na miej- 
scu możliwości osadnictwa na Zie- 
miach Odzyskanych. Delegaci wyje- 
chali zapewniając, że w najbiiższym 
czasie wrócą do kraju wraz z rodzi- 
nami swymi, aby po długich latach 
tułaczki po obcej ziemi rozpocząć 
pracę dla Polski. Wielotysięczna rze- 
sza polskich górników, 
ków, robotników i rolników wraz z 
rodzinami wygnana z Polski na sku- 
tek braku pracy wróci obecnie by 
wziąć udział w odbudowie Ojczyzny i 
zagospodarowaniu Ziem  Odzyska: 
nych. 


rzemieślni- 
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WARSZAWA (obsł. wł.). Ze wszy- 
stkich dzielnic kraju napływają wia- 
domości o samorzutnie organizowa- 
nych manifestacjach ludności w zwią- 
zku z ogłoszeniem o zwycięstwie Blo- 
ku Stronnictw Demokratycznych w 
wyborach do Sejmu Ustawodawcze- 
go. 

Łódź i wszystkie miasta wojewódz- 
twa łódzkiego były także terenem ol- 
brzymich manifestacji. Na sygnał sy- 
ren fabrycznych we wszystkich za- 
kładach pracy odbyły się wiece i 
zgromadzenia. 

W Lublinie rzesze robotników, in- 
teligencji i chłopów w liczbie ponad 
20 tysięcy zorganizowały wiec, na 
którym manifestowano swą radość 
w związku z olbrzymim zwycięstwem 
wyborczym. 

Podobne zebrania publiczne odbyły 
się w Krakowie. Teatry i kina dały 


bezpłatne przedstawienia. Historycz- 


A N E N WIAŃREEĄ 


Przed procesem 
Kesseiringa 


RZYM (obsł. wł.). W dniu 10 lute- 
go w Wenecji rozpocznie się proces 
przeciwko marszałkowi Kesserlingo- 
wi. Oskarżony on jest także o wyda- 
nie polecenia rozstrzeliwania ludności 


‘cywilnej we Włoszech w czerwcu i 
lipcu 1944 roku. 


Po katastrofie 


BUDAPESZT (obsł. wł.). W jed- 
nej z kopalń w północnych Węgrzech 
powstała jedna z największych w 
ostatnich czasach katastrofa. Do te- 
go czasu z kopalni wydobyto 26 zabi- 
tych i 28 rannych górników. Dokład- 
na ilość ofiar nie jest jeszcze znana. 


Aresztowanie 


MOSKWA PAP. Dzienniki fińskie 
donószą o aresztowaniu szefa wydzia 
łu personalnego okręgowego zarządu 
wojskowego w Helsinkach. Podejrze- 
wają, iż aresztowany major Werner 
Waldon jest zamieszany w t. zw. 
sprawę Stella polaris w której cho- 
dzi o przekazywanie archiwów fiń- 
skiego kontrwywiadu do Szwecji. 
Władze śledcze ministerstwa spraw 
wewnętrznych aresztowały szefa gar- 
nizonu w Ramin płk. Enkajnen. 


Pożyczka dla Glin 


WASZYNGTON (obsł. wł.). Stany 
Zjednoczone uzależniły udzielenie 
przyznanej Chinom pożyczki w wy- 
sokości pół miliarda dolarów od upo- 
rządkowania spraw gospodarczych w 
Chinach. Uporządkowanie to winno 
nastąpić w ciągu najbliższych pięciu 
miesięcy. 


Harcerze raiiomscy 


odnaieżii czrazy 
WARSZAWA. PAP. Dwóch harce- 


"rzy z 13 drużyny harcerskiej, przy- 
byłych na obozy zimowe na Dolny 


Śląsk i ulokowanych w dawnym pa- 
łacu barona von Seidlitza we wsi 
Chojna w powiecie wałbrzyskim, od- 
kryło wśród stosu rupieci 6 portre- 
pochodzących z Pałacu Wila- 
Muzeum Warszawskiego 
i Pałacu Prezydium Rady Ministrów. 
„ O odkryciu tym zawiadomiono nie- 
zwłocznie Naczelną Dyrekcję Mu- 
zeów i Ochrony Zabytków w War- 
szawie, która wydała już odpowied- 
nie zarządzenia, celem sprowadzenia 
odnalezionych dzieł sztuki. 
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kraj macmiłeSiuije 


ne zabytki były wieczorem ilumino- 
wane. 

We Wrocławiu wieczorem ulicami 
miasta przeszedł ogromny pochód 


manifestującej ludności. O podob- 
nych manifestacjach donoszą ze 
wszystkich miast Górnego i Dolnego 
Śląska. 


De Gaulie odmówił przyjęcia odznaczenia 


PARYZ (obsł. wł.). De Gaulle od- 
mówił przyjęcia odznaczenia najwyż- 


"szym orderem wojskowym. W liście 


do Bluma podał powody  nieprzyję- 
cia. List ten został w dniu wczoraj- 
szym opublikowany. Jak z treści li- 
stu wynika de Gaulle stwierdza, że 
do 1946 roku pełnił najwyższą funk- 
cję wojskową a jednocześnie był gło- 


Ujęcie bandy 


PARYŻ. PAP. Służba informacyj- 
na armii amerykańskiej donosi o are- 
sztowaniu bandy, złożonej z recydy- 
wistów, b. żołnierzy amerykańskich, 
która w ciągu ostatnich 2 lat wykra- 
dła przeszło 200 samochodów, stano- 
więcych własność armii francuskiej 
i belgijskiej. 

Dziennik „New York Herald Tri- 
bune“ dodaje, że jest to jedna z naj- 
niebezpieczniejszych band, które ope- 
rowały w Europie od czasu wojny. 
Na czele stał żołnierz Clifton Davis, 
poszukiwany przez policję w Wa- 
szyngtonie za morderstwo. W skład 


wą państwa i dlatego nie może być 
tym odznaczeniem wyróżniony, tym- 
bardziej, że świadomość osiągnięte- 
go celu stanowi dla niego najwyższą 
nagrodę. 

Odznaczenie to swego czasu zosta- 
ło wręczone Churchillowi, generalis- 
simusowi Stalinowi oraz zmarłemu 
prezydentowi Rooseveltowi. 


przestępców 


bandy wchodzili ludzie, skazani za 
rozmaite przestępstwa na ciężkie ka- 
ry więzienia. Policja paryska aresz- 
towała również wspólników bandy — 
Francuzów, oskarżonych o paserstwo 
kradzionego towaru i ukrywanie ban- 
dytów. 


Al Gapone przeń Śmiercią 


NOWY JORK (obsł. wł.). Słynny 
król gangsterów amerykańskich Al 
Capone jest bliski śmierci. Capone 
został w 1939 roku zwolniony z wię- 
zienia i od tego czasu przebywa we 
własnej willi w Miami. 


Proces przeciwko mordercom Mateottiego 


RZYM (obsł. wł.). W dniu dzisiej- 


szym rozpoczął się proces przeciwko 
czterem Włochom, oskarżonym o za- 
mordowanie przed 26 laty znanego 


Rozmowy 
angio egipskie 


KAIR (obsł. wł.). Król Egiptu Fa- 


ruk przyjął w dniu wczorajszym am- * 


basadora Wielkiej Brytanii. Dzisiaj 
ambasador ma przeprowadzić konfe- 
rencję z premierem Egiptu Nekraszi 
Pasza. Rozmowy te mają doprowa- 
dzić do zawarcia nowego traktatu 
anglo-egipskiego. 


Zwycięstwo 
angielskich hokeistów 


LONDYN. PAP. Pod koniec tour- 
née amatorskiego zespołu hokejowe- 
go Stanów Zjednoczonych w Anglii, 
gospodarze kroczą od sukcesu do 
sukcesu. Rozegrany wczoraj (-my z 
kolei mecz hokejowy, między obiema 
drużynami w Nottingham przyniósł 
zwycięstwo Anglikom w stosunku 
5:0. Amerykanie przystąpili do tego 
spotkania bez jednego z najlepszych 
swych zawodników Mc. Donough. 


Obecnie więc zarówno Anglia jak 
i zespół amerykański mają po 3 zwy- 
cięstwa i 1 remis. 


Rezpoczęcie wykładów 


WARSZAWA. PAP. W dniu 20-go 
stycznia odbyło się rozpoczęcie wy- 
kładów ma Wydziale Dziennikarskim 
Akademii Nauk Politycznych. Prze- 
szło 300 słuchaczy pierwszego roku 
zgromadziło się w pięknie odnowio- 
nym gmachu przy ulicy Rozbrat. Wy- 
kład inauguracyjny wygłosił dziekan 
prof. W. Trzebiński, przedstawiając 
znaczenie i rolę dziennikarstwa w ży- 
ciu społecznym. Z kolei nastąpił dwu- 


„godzinny wykład prof. J. Wąsow- 


skiego. Tematem wykładu była psy- 
chika dziennikarza i obowiązki jego 
zawodu. 2 


socjalistycznego działacza Mateottie- 
go. Wśród oskarżonych znajduje się 
dwóch osobistych przyjaciół Musso- 
liniego. 


N 18 


Walka z narkotykami 


LONDYN. PAP. Agencja Reutera 
donosi, że na lotnisku Almaza w po- 
bliżu Kairu, policja aresztowała pew- 
nego osobnika, który miał przy sobie 
narkotyki wartości 5 tysięcy funtów. 
Przy aresztowanym znaleziono spis 
nazwisk osób, należących do bandy 
szmuglerów narkotyków. Aresztowa- 
ny szmugler od dłuższego czasu po- 
szukiwany był przez policję egipską. 


U polskich granicach 
zachodnich 


PARYŻ. PAP. Tygodnik francuski 
„Juin“ zamieszcza dłuższy artykuł, 
w którym omawia stanowisko państw 
słowianskich wobec  niebezpieczeń- 
stwa niemieckiego. Nawiązując do 
dwóch wojen światowych autor pi- 
sze: „Dwa te konflikty przedstawia- 
ły przede wszystkim decydującą fa- 
zę walki między Słowianami i Ger- 
mahami, walki, która toczy się od 


przeszło tysiąca lat i która pozwoliła . 


państwom germańskim odepchnąć 


Słowian od terytoriów, na których ci 


zaczęli się osiedlać". 

Dziennik podkreśla potęgę sło- 
wiańszczyzny, której granicami na 
zachodzie są obecnie Odra, Nysa, 
Triest i Adriatyk. Nawiązując do re- 
wizjonistycznych propozycji amery- 
kańskich w stosunku do naszej ża- 
chodniej granicy, autor nadmienia: 
„Należy oczekiwać, że zakusy te 
spotkają się z należytą odprawą za- 
równo Polaków, jak i ZSRR, ponie- 
waż Odra stanowi granicę naturalną 


i terytoria te zostały prawie całkowi- , 


cie oczyszczone z elementu niemiec- 
kiego. Pomorze było zamieszkałe 
przez Słowian, nim usadowili się tam 
Germanie''. 


Amkasader Polski przyjęty przez królową 


LONDYN (obsł. wł.). Na zamku 
Buckingham ambasador Rzeczypo- 
spolitej Polskiej Michałowski został 


przyjęty przez królowę Elżbietę. Kró- 
lowa przeprowadziła z ambasadorem 
półgodzinną rozmowę. 


Międzynarodowe Targi w Poznaniu 


POZNAŃ. PAP. W lokalu Między- 
narodowych Targów Pożnańskich od- 
była się konferencja prasowa, mają- 
ca na celu przedyskutowanie zagad- 
nień, związanych z otwarciem w 
kwietniu br. pierwszych po wojnie 
Międzynarodowych Targów w Pozna- 
niu. Referat p.t. „Międzynarodowe 
Targi Poznańskie 1947 r. i ich zna- 
czenie gospodarcze“ — wygłosił dyr. 
Szlapczyński. 

Międzynarodowe Targi Poznańskie 
w czasie swej działalności przedwo- 
jennej zyskały poczesne miejsce 
wśród targów zagranicznych i trady- 
cja ta nie zamarła w okresie powo- 
jennym. Mimo, że nie upłynął jeszcze 
rok od ponownego powołania do ży- 
cia targów, mają one za sobą szereg 
takich osiągnięć jak zorganizowanie 
—na zlecenie ministra Żeglugi i Han- 
dlu Zagranicznego — udziału Polski 
w czterech imprezach targowych za- 
granicą: w Lyonie, Paryżu, Sztokhol- 
mie i Pradze. Jesienią 1946 roku zor- 
ganizowano pierwsze po wojnie targi 
krajowe, pod nazwą „Odzież i dom“, 
które skupiły szereg wystawców kra- 


jowych i zostały zwiedzone przez stu- 


tysięczne rzesze obywateli z całego 
kraju. 

Pierwsze powojenne Międzynaro- 
dowe Targi Poznańskie odbędą się w 


czasie od 26. 4. do 4. 5. 1947 r. Dy- 


rekcja Targów dysponować już bę- 
dzie do tego czasu halami o powierz- 
chni 16.000 m. kwadratowych. Już 
obecnie udział swój w Targach zgło- 
siły firmy zagraniczne z Danii, An- 


glii oraz reprezentacje państw: 
ZSRR, Bułgarii, Czechosłowacji. Wy- 
stawcy. zagraniczni' otrzymają na 
Targach osobną ak. 


Dla przyjezdnych zapewnione bę- 
dzie wygodne zakwaterowanie w go- 
spodzie targowej — największym w 
Polsce hotelu turystycznym. 


Jednocześnie dyrekcja Targów czy- ` 


ni starania o zniżki kolejowe dla 
przyjezdnych oraz o uruchomienie 
kilkunastu pociągów popularnych. 


Zeszyty dla młodzieży 
szkolnej 


KRAKÓW. PAP. Komitet Wybor- 
czy Bloku Demokratycznego ofiaro- 
wał młodzieży szkół powszechnych 


około 510 tysięcy zeszytów z zaosz- . 


czędzonego w toku akcji wyBopozej 
papieru. 


Prognoza pogody na dziś 


WARSZAWA (obsł. wł.). Państw. 
Instytut Meteorologiczny podaje na- 
stępującą prognozę pogody, na dzień 
dzisiejszy : 

W wielu dzielnicach kraju wzrost 
zachmurzenia oraz częściowe opady 
śnieżne. Temperatura w ciągu dnia 
od minus 4 stopnie na zachodzie do 
minus 10 stopni na wschodzie kraju. 
Słabe wiatry północno-wschodnie i 
północne. \ 
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Istnieje pewna dziedzina naszego 
życia, która zdaje się być nieuchwy- 
tna jeżeli chodzi o obserwatorów. 

Dziedziną tą jest pomoc bliźnierau, 
pomoc udzielana tym, którzy niejed- 
nokrotnie znajdują się w skrajnej 
biedzie i nie mogą liczyć na własne 
siły. 

* Takim potrzebującym przychodzą 
z pomocą instytucje dobroczynne. 

Jest ich na terenie naszego miasta 
kilka i dlatego ze względu na donio- 
słość akcji prowadzonej przez nie 
chciałbym omówić każdą z osobna, 
bo każda z nich, współpracując z po- 
zostałymi, ma swój zakres działania, 
swoje grono potrzebujących i wspie- 
ranych. 

Trzeba przyznać ze smutkiem, że 
wśród tych otrzymujacych pomoc 
znajdują się jednostki nieuczciwe, 
jednostki wyzyskujące dobre serce. 
Przykładem tego może być fakt, że 
niejednokrotnie otrzymawszy pomoce 
‘w jednej instvtucji ida do drugiej 
uzyskując podobny przydział. 

Dlatego też na terenie naszego mia 
sta podjęto starania o utworzenie 
kartotek prowadzonych przez Opiekę 
Społeczną, co w praktyce zapobiegnie 
wszelkim usiłowaniom oszustwa. 

W dobie powojennej, kiedy znisz- 
‘czenie naszego kraju daje się odczu- 
wać jeszcze bardzo silnie, dziedzina 
ta przedstawia zagadnienie niezwykle 
doniosłe. Wysiłki Rządu i społeczeń- 
stwa, władz samorządowych i posz- 


' czególnych instytucji ida w kierunku 


udzielenia pomocy najbardziej po- 
trzebującym ; nie od rzeczy będzie po- 
mania chociażby pobieżne tego - ro- 
dzaju akcji. 

Rozpoczynając cykl, szczupłych, 
niestety z powodu braku miejsca, 
artykułów chciałbym stworzyć szkic 
działania instytucyj dobroczynny ch, 
z drugiej strony przypomnieć Czytel- 
nikom, tym, którzy może nieco obo- 
jetnie patrzą na trudności bliźnich 
już nie o dobrym sercu, ale poprostu 
o naszym wspólnym obowiązku Sno- 
łecznym. Anw'cz. 
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STYCZNIA 
A | 
Kalend. Rzym. Katol. — Zaślubiny NMP. 
Kalend. Słowiański — Warcisława. 
Wschód słońca — 7.27, zachód — 16.17. 


Dyżur lekarza Ubezpieczalni Społecznej nocny: 
dr Wdowiak Kazimierz, St. Rynek 4. 
Apteka dyżurna: ul. Warszawska 3. 
Milicja Obywatelska — tel. 10-59 i 11-62. 
Kino „BAŁTYK* — Płeć piękna. 
Kino „POBONIA* —- Strachy. 
TEATR ZIEM! KU'JAWSKIEJ 
REWIA CYRKOWA. 


W lusterku 


Przypowieść chińska 
Postępujesz delikatnie 

to cię bracie inny natnie, 

wpadniesz w intryg i kłamstw matnię. 


Wchodząc laskę zostaw w szatni. 


Żyć nie można z wyobraźni; 
mile grzecznie i przyjaźnie, 
droga Życia zbyt wyraźna, 


by człek mądry mógł się, zbłaźnić. 


Agapit. 


W ROCZNICĘ WYZWOLENIA. 


Dzisiaj o godz. 11 odbędzie się w 
sali Miejskiej Rady Narodowej ze- 
branie poświęcone ustaleniu progra- 
mu obchodu uczczenia drugiej rocz- 
nicy Wyzwolenia Warszawy i Wło- 
cławka. Na zebranie to zostali za- 
proszeni przedstawiciele wszystkich 
organizacji politycznych, społecznych 
i młodzieżowych oraz przedstawiciele 
władz i urzędów. (at.). 


zzz ze m m a 
oj 2 ÓOA 


Trzy razy w Moskwie 


(Jik nowstał Rząd Jedności Narodowej) 


goa Borejsza umieścił w „Prze- 
kroju“ artykuł p. t. Primadonna jed- 
nego sezonu. Z artykułu tego prze- 


* drukowujemy najciekawsze momen- 


ty: 
GŁÓWNA ROLA. 

Dnia 10 lipca 1943 roku, główną 
rolę na deskach -teatru londyńskiego 
począł grać Stanisław Mikołajczyk 
Nie odbyło się to bez potknięcia. 6 
lipca Mikolajczyk obejmuje urząd 
premiera, T lipca Raczkiewicz mia- 
nuje żaciekłego wroga gen. Sikor- 
skiego i przeciwnika porozumienia z 
Rosją, gen. Sosnkowskiego, naczel- 


mym dowódcą. Mikołajczyk zgłasza 


dymisję 9 lipca cofa ją po otrzyma- 
niu „moralnej“ satysfakcji w posta- 
<i obietnicy, że gen. Sosnkowski bę- 
dzie się zajmował tylko sprawami 
wojska, a nie polityką. Bo, jak wia- 
domo wojsko jest przecież apolitycz- 
ne. 

Co skłoniło St. Mikołajczyka do 
wycofania swojej dymisji, do fakty- 
cznej kapitulacji wobec oficerów sa- 
ńacyjnych ?... Po swojej dymisji z p. 


„© premiera Mikołajczyk ogłosił w 


prasie i przez radio, iż udaje się do 
Churchilla. Po powrocie od premiera 
Anglii wycofał swoją dymisję. Aktor 


wszedł na scenę, zabłysły wszystkie 


reflektory, zagrała tusz orkiestra 


prasy angielskiej. 


Działo się to wszystko w czasie, 
gdy armia radziecka była dopiero 
pod Orłem i Białogrodem. Wojska so- 
juszników na*zachodzie lądowały do- 
piero na Sycylii. Wielkie działania 
ofensywne na froncie zachodnim je- 
szcze się nie rozpoczęły, gdyż Win- 
ston Churchill uważał, że nie ma je- 
szcze obawy; aby Rosjanie wkroczyli 
pierwsi do Berlina. 

W publicystyce sojuszników na za- 
chodzie toczyły się już zawczasu 
spory o rolę narodów Europy środ- 
kowej i wschodniej. Walter Lipp- 
mann pisał wówczas o polityce za- 
granicznej Stanów Zjednoczonych: 


POLITYKA U.S.A. i ANGLII 


„Zachęcać narody Europy środko- 
wej i wschodniej by zorganizowały 
się. jako bariera przeciw Rosji, to za- 
ciągać zobowiązania, których Stany 
Zjednoczone nie mogłyby dotrzymać, 
to przyrzekać pomoc, której nigdy 
nie zdołamy dostarczyć, to nakłaniać 
je do akcji której nie będziemy mogli 
poprzeć to wystawiać je na niebez- 
pieczeństwo przed którym, nie potra- 
fimv ich w żaden sposób ochronić“. 

Odmienne aniżeli rooseveltyści kon 
cepcje miał Wintson Churchill. U 
podstaw działania jego leżała zasada 
L. S. Amery'ego. Jest krótkowzrocz- 
nościa sądzić, że ten lub ów kraj mo- 
że być zachowany jako wieczny so- 


(. OSOBISTE. 


Dotychczasowy referent świetlico- 
wy Urzędu Inf. i Prop. we Włocław- 
ku ob. Hajer objął stanowisko kier. 
Oddziału Inf. i Prop. w Lipnie. Refe- 
rentem świetlicowym we Włocławku 
został ob. Kaut. (ad.). 


AKTUALNY REFERAT. 


Dnia 22 stycznia o godz. 19-ej zo- 
stał dla przewodników WF i PW. 
wygłoszony referat na temat wynisz- 
czenia młodzieży polskiej przez oku- 
panta oraz rola wychowania fizycz- 
nego jako twórczego „pierwiastka 
zdrowia człowieka. Referat ten został 
wygłoszony przez nowego referenta 
świetlicowego Urzędu Inf. i Prop. 
ob. Kauta. (at.). 


KOMUNIKAT. 


Wśród aktów, które ostatnio wpły- 
nęły do archiwum strat Biura Infor- 
macyjnego PCK w Warszawie znaj- 
dują się: 

1. Wykazy poległych w roku 1939, 
na terenie Okręgu Łódzkiego (okoli- 
ce Brzezin) oraz w okolicy Płocka. 
2. Wykaz ofiar wojny na terenie 
Okręgu kieleckiego z okresu 1939 do 
1945 (rozstrzelani i zabici przez 
Niemców w latach 1941 do 1944, jeń- 
cy Polacy z 1939 r. Polacy zabrani 
przez Niemców'w 1945 r.). 3. Główna 
księga zgonów II dywizji *strzelców 
pieszych W. P. internowanych w 
Szwajcarii. 4. Wykaz Polaków zmar- 
łvch iako wojenni jeńcy niemieccy w 
Jugosławii. 5. Karty ewidencvjne 
Polaków walczących na Zachodzie i 
wzietych do niewoli niemieckiej. 6. 
Lista chorych ze szpitala w Ebsdorf 
i inne. 

W dalszym ciągu są w opracowa- 
niu oryginalne karty więźniów Obo- 
zu Buchenwald oraz rejestry dzieci 
przebywaiacych jeszcze w Niemczech 
i tych, które inż do kraju wracają i 
poszukują rodzin. 


Zainteresowani odnośnie w. w. Wy- 
kazów zechcą zgłaszać sie wprost do 
Biura Informacvinego PCK przy po- 
szczesólnych Oddziałach Okręgu Po- 
morskiego, a więc i do PCK we Wło- 
cławku. , (n.) 
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jusznik lub wieczny wróg Anglii. Nie 
uznajemy ani odwiecznych wrogów, 
ani wieczystych sojuszników. Wiekui- 
ste są tylko nasze interesy; obowią- 
zek ich obrony (The Forward View). 


PIONEK NA SZACHOWNICY. 


Polska w interesie Anglii miała 
podczas wojny spełniać rolę pionka 
na szachowńicy w grze o zachodnie 
granice ZSRR. Trzeba było wysuwać 
na pierwszy plan ludzi typu gen. 
Sosnkowskiego — gwarantów anty- 
rosyjskości polityki polskiej, trzeba 
było tym ludziom dać firmanta w po- 
staci ludowca Stanisława Mikołajczy- 


„ka. Po wojnie gdy główna stawka 


Wintsona Churchilla coraz bardziej 
przesuwać się będzie na Niemcy 
Polska staje się kartą wymienną dla 
Bevina w grze międzynarodowej. 

Autor stwierdzajac nastepnie, że 
Mikołajczyk nie miał w ówczesnym 
okresie wrogów w szeregach polskiej 
lewicv. przechodzi z kolei do okre- 
su walki o Polskę. 

Rozpoczęła się ciężka walka o każ- 
dą piędź ziemi polskiej. Nad Wisłą 
staje wykrwawiona, wymęczona ar- 
mia. Należy podwieźć broń, amunicję, 
żywność dla żołnierzy, należy uzupeł- 
nić przerzedzone szeregi wojska. Roz- 
poczęło -się  skrzykiwanie -ludzi do 
prący, szukanie fachowców, admini- 
stratorów. Naiwnie liczono na to, że 
ci najlepsi z Londynu odezwą się, że 
staną do roboty. Ale tu wtrąciłby się 
dziennikarz z „Wesela“: 
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ZEBRANIE PRAOOWNIKÓW Z. 


"Z. SAM. TER. 


Zawiadamiamy wszystkich człon- 
ków Związku Zawodowego Pracow- 
ników Samorządu Terytorialnego i 
Użyteczności Publicznej we Włocław- 
ku, że w dniu 1. 2. 1947 r. o godz. 
13.30 w sali Teatru Ziemi 
skiej odbędzie się roczne Walne Ze- 
branie w celu dokonania wyboru no- 
wego Zarządu Oddz.— złożenia spra- 
wozdania z działalności Zarządu, 
sprawozdanie Komisji Rewizyjnej i 
Skarbnika oraz uchwalenie nowego 
budżetu Związku na rok 1947. 


KOMU PRZYDZIELONO MIESZ- 
KANIA. 


Ob.ob.: Gawroński Antoni, rob,, 
otrzymał mieszkanie pok. z kuchnią, 
osób 4; Głogoza Szczepan, rob., 2 po- 
koje z kuchnią, osób 7; Dwojak Pe- 
lagia, repatriantka, pok. z kuchnią, 
osób 3; Achram Wład., szewc, 2 izby, 
osób 4; Muryn Mirosława, rob., jedna 
izba; Robotka Kazimiera, rob., jedną 
izbę, osób 5; Uniżycki Bronisław, 
jeden pok. z kuchnią, osób 7; Wie- 
czorek Stanisław, rob., 1 pok. z kuch- 
nią, osób 3; Stasiak Józef, rob., 1 
pok. z kuchnią, osób 3; Jezierowska 
Alicia, rob., 1 pok. z kuchnią, osób 
4; Kielak Roman, revatriant, 1 izbę, 
osób 3; Wilczvński Janusz, bezrobot- 
ny, 2 pok., osób 2; Łecka Francisz= 
ka, rob., 1 pok. z kuchnią, osób 4; 
Radomska Teodora. rob., 1 pok., osób 
1; Dr Chyczewski Wiktor, 2 pok. z 
kuchnia, osób 4; Grzanka Bolesław, 
Str. Oboz. Pracv M., 1 pok. z kuch- 
nią, osób 5; Woźniak Zenon. kuniec, 
3 pok. z kuchnia. osób 5: Iwaszkie- 
wicz Józef, urzednik, 3 pok., osób 5; 
Wiejowski Franciszek, milieiant 1 
pok. z kuchnia, osób 3: Chrzanowski 
Wład., urzednik. 1 nok. z kuchnią, 
osób 1; Zaniec Wład.. rob., 1 izbę, 
osób 3: Faier Zbigniew. milicjant. 1 
pok. wsp. kuchn., osób R: Wienierką 
Helena, rob., 1 pok., osób 1: Szad- 
kowski Aleksander, dyr. gimn. dla 
Dorosłvch, 2 pokoie z kuchnia; 
Wareacki Czesław, rob., 2 pok.. osób 
3; Dudek Tadensz, woiskowv. 2 nok, 
z kuchnia, osób 4; Kulewska Wik- 
toria, urzedniczka, 2 nak. z kuchnią, 
osób 6: Nazarewicz Wład., urzędnik, 
2 pok. z kuchnią, osób 4. 
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„Domek mały, chata skąpa 

Polska, swoi, własne łzy, 

własne trwogi, zbrodnie, sny 

własne brudy, podłość, kłam 

znam, zanadto dobrze znam“. 

Jak grom z jasnego nieba spada z 

Londynu rozkaz wszczęcia powstania 
w Warszawie. W Londynie Churchilla 
i Sosnkowskiego, zatrwożono się o to, 
że wszystko odbywa się bez nich. 


PIERWSZA WIZYTA. 


31-go lipca 1944 roku Mikołajczyk 
przybywa do Moskwy. Przybywa na 
zaproszenie PKWN. Powstanie war- 
szawskie wybucha 1 sierpnia i ma 
być tragicznym chórem dla jego so- 
lowych pertraktacji. Zostaje przyję* 
ty przez marszaika Stalina, co. mu 
powinno było dostatecznie wyjaśnić i 


sprawę sytuacji na froncie i sprawę 
perspekty /wy rozwoju Polski. 
Dnia 6 i Ylenia odbywają się 


rozmowy między przybyszami z Lon- 
dynu a delegacją PKWN. Wstępna 
rozmowa wyjaśniła zagadnienie gra- 
nicy wschodniej. W sprawie granie 
zachodnich — cytuje stenogram — 
toczyła się dnia 6 sierpnia 1944 r. 
następująca rozmowa: 

Mikołajczyk: — Z tymi Ziemiami 
Zachodnimi to nie wygląda”tak pro- 
sto, ztego względu, że po pierwsze 
jest zagadnienie wyrzucenia Niem- 
ców. 

Osóbka-Morawski: — Jest sposób 
na to. 

(D. c. n.) 


Kujaw-. 
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OBNIŻENIE PODATKU. 


Już od dłuższego czasu Państwowy 
Urząd WF i PW starał się w Mini- 
stersiwie Skarbu o zmniejszenie opłat 
podatkowych z imprez sportowycn. 

Ministerstwo Skarbu w całej pełni 
doceniając znaczenie sportu oraz bio- 
rąc pod uwagę zniszczenie sprzętu i 
urządzeń sportowych, obniżyio staw- 
kę podatku obrotowego na rok 1946 
do 1% oraz na rok 1v47 do 2% od 
opłat pobieranych od publiczności za 


oglądanie zawodów lub pokazów spor 


towych. 

Stowarzyszenia sportowe, turysty- 
czne i krajoznawcze nie opiacają po- 
datku obrotowego od oplat za Korzy- 
stanie z urządzen tych stowarzyszeń, 
jeżeli urządzenia te są przeznaczone 
wyłącznie dla członków. 

Stowarzyszenia sportowe wolne są 
od podatku dochodowego. Podlegają 
jednak stowarzyszenia podatkowi od 
dochodu, który uzyskały z przedsię- 
biorstw obliczonych na zysk. 


TROCHĘ OSTROŻNIEJ. 

Miłą i nieszkodliwą w zasadzie za- 
bawą jest tak zwane obrzucanie się 
śniezkami, to jest kulami ze śniegu. 

Korzystając z zimy, rałodzież na- 
sza z zapałem uprawia tę zabawę. 

Nie mielibyśmy nie przeciwko niej, 
gdyby nie to, że zabawa taka odby- 
wa się niekiedy na ulicach, w miej- 
scach, gdzie ruch jest duży. Tan też 
niejednokrotnie starsze osóby zostają 
obrzucone śniegiem, a czasem zdarza 
się przykry wypadek silnego uderze- 
nia człowieka, który nie spodziewa- 
jąc się niczego „dostaje porcję". 

Byliśmy świadkami 
rzenia, kiedy starsza kobieta została 
silnie uderzona. 

Raz jeszcze powtarzamy. Nie ma- 
my nic przeciwko samej zabawie, ale 
i tu, jak wszędzie trzeba postępować 
ostrożnie. (w.) 


ZŁOŻONE OFIARY: 


Na sprowadzenie zwłok śp. mjra 
Józefa Rodzenia — Jan Ziólkowski 


złożył 300 zł. | 


Nadesłane 


z) 


Redakcja „Gazety Kujawskiej” 


Uprzejmie proszę Pana Redaktora 
o umieszczenie załączonego „Listu do 
Pana Prezydenta miasca* — na 
należytym miejscu „Gazety* są- 
dzę, że sprawa jest ważna i należy ją 
publicznie napiętnować. 

Łączę wyrazy szacunku 

Stanistaw Sobczak. 


LIST OTWARTY. 


Do Ob. Prezydenta miasta 
we Włocławku 

Dnia 14 listopada 1946 r. ukazało 
się Pismo Okólne Wojewody Pomor- 
skiego w sprawie uczęszczania mło- 
dzieży na filmy niedozwolone. Nie 
wiem czy Zarządom miejscowych 
kin znany jest ten okólnik — jeśli 
tak to powinien być respektowany. 

W konkretnym wypadku w dniu 
21 stycznia br. miałem możność 
stwierdzić osobiście, że na filmie fran- 
cuskim pt. „Konflikt“, niedozwolo- 
nym dla młodzieży do lat 18, była 
znaczna liczba młodzieży szkolnej na- 
wet poniżej lat 14 (kino Polonia). 

Proszę uprzejmie Obywatela Pre- 
zydenta miasta o przypomnienie Kie- 
rownictwu kinoteatrów wspomniane- 
go okólnika Ob. Wojewody Pomor- 
skiego i skłonienia ich do respzkfó- 


wania go w całej rozciągłości. 


Dyrektor G. Z. K. 
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GAZETA KUJAWSKA 


==RUTM KUJNLU== 


Poow. włochacskhi 
ŚWIĘTOSŁAW. 


Dnia 26 stycznia rb. o godz. 14-ej 
odbędzie się poświęcenie i otwarcie 
świetlicy gromadzkiej. (at.), 


BRZEŚĆ KUJAWSKI 

DOCZEKALI SIĘ. 

Mieszkanka Starego Brześcia sprze 
dawała masło po cenach wygórowa- 
nych. Sprawą tą zainteresowały się 
władze, które pociągnęły ją do odpo- 
wiedzialności. 

Jednocześnie Komisja Sanitarna 
przystąpiła do sprawdzania jakości 
sprzedawanego towaru. 

W 24 wypadkach stwierdzono fał- 
szowanie śmietany, mleka i masła, 
nakładając na winnych mandaty. 

W 29 wypadkach sprawy  skiero- 


: wano do sądu, gdyż stwierdzono fał- 


szowanie artykułów żywnościowych. 
Winni nieuczciwej sprzedaży zosta- 
ną należycie ukarani. (w) 


LUBRAŃCZYK 


mana 


PRÓBOWAŁ WRĘCZYĆ ŁAPÓWKĘ 


Mieszkaniec Lubrańczyka, gmina 
Piaski Zygmunt Jakubowski został 
umieszczony w areszcie pod zarzutem 
działania na szkodę ludności polskiej 
w okresie okupacji. 


W międzyczasie ojciec aresztowa- 
nego Wojciech Jakubowski zwrócił 
się do Komendy Milicji Obywatel- 
skiej w sprawie zwolnienia jego syna. 
W trakcie rozmowy usiłował on wrę- 
czyć łapówkę wzamian za uwolnienie 
Zygmunta Jakubowskiego. 


W związku z tym usiłowaniem sta- 
nął on przed Scdem Okręgowym we 
Włocławku oskarżony o usiłowanie 
przekupstwa. 


Sąd po rozpatrzeniu sprawy skazał 
oskarżonego na rok więzienia z za- 
wieszeniem kary na rok oraz na 20 


tysięcy grzywny. 


O przyjaźń i braterstwo 


Minął koszmar wojny. Rozwiał się 
i zginął poza oparami z krwi naro- 
dów broniących swej świętej wolno- 
ści... Wszędzie, na wszystkich fron- 
tach biła się i ginęła, zwyciężała i 
szła ku wymarzonej wolności mło- 
dzież polska. 

I tam pod Tobrukiem i Monte-Ca: 
sino, pod Leningradem, pod Stalino, 
w Warszawie i pod Berlinem. 

Na polach niemal całego świata 
biła się młodzież polska o tę wyma- 
rzoną, wyśnioną i w sercach huku 
bomb i pocisków  kołysaną Polskę 
Niepodległą... 

I szliśmy wtedy wszyscy razem. 
Ramię przy ramieniu, a gdy, który z 
nas padł raniony pociskiem, wtedy 
te dobre ręce kolegi unosiły. bezwiad- 
ne ciało i nie dały ginąć... 

I wtedy wszystkie serca nastrojone 
były na jeden ton. I wszystkie tło- 
czyły tyle krwi, by ramiona mogły 
unieść karabin, by nogi mogły prowa 
dzić wszystkimi drogami, poprzez 
kontynenty do jedynej i umiłowanej 
ponad wszystko Ojczyzny. 

Czemu dziś jest inaczej? Czemu 
istaioje niechęć między Organizacja- 
mi? j 

Dlatego, że faszyzm jest jeszcze 
nie pokonany zupełnie, że są ludzie, 
są Polacy na usługach faszyzmu, któ- 
rzy wlewają truciznę do sere młodzie- 
ży polskiej i rozbijają Jej jedność, 
cementowaną na wszystkich frontach 
ub. wojny tysiąckrotnie krwią. 

Jednak jest w Polsce młodzież 
zdrowo myśląca, która 'wie, że jeno 
zgoda buduje, że tylko na frontach 
zgody i braterstwa można budować 
Nasz Dom. 

Musimy stanąć do pracy z zakasa- 
nymi po łokcie rękawami w zgodnym 
szeregu i z ręki do ręki podawać ce- 
głę, bo Dom Nasz musi być potęż- 
"m iwielkim, aż po strop niebie- 
ski!... 

Nasz czyn musi być wielki i szcze- 
ry, prosto z serca! 

Potrafiliśmy o Polskę walczyć 1 
umierać, czyż byśmy teraz nie umieli 
dla szczęścia własnego i naszych bra- 
ci pracować? 

Nie! Młodzież Polska, młodzież 
zdrowo myśląca zrozumiała jakie jej 
zadanie w odrodzonej Polsce i idzie 
w zgodnym szeregu, z piosenką na 
ustach na szaniec pracy!... 


LOL ZENAJCTU niara się. 


t- 0 
DRUKARNIA DIECEZJALNA, 


W Warszawie, w akcji odgruzowa- 
nia, na ruinach i zgliszczaca tej uko- 
cuanej stolicy mozna byio zopaczyć 
mi0uż.eź wszystkich organizacji. 

zuwM . przystąpił do- „Wyścigu 
Pracy“, bo nie Anglia, Grecja, czy 
Apisynia odpuduje nasz kraj, nasz 
przemyst, miasta 1 wsie, szkoły i szpi- 
taie — ale musimy zrobić to sami. 

— Tak musimy zrobić to sami, to 
nasze szczytne i wielkie zadanie! 

1 sami też uzdrowimy nasze, może 
niezbyt serdeczne do tej pory stosun- 
ki organizacyjnej współpracy. 

Jesli widzieć będziemy zło, we wła- 
snej, albo bratniej organizacji, to nie 
będziemy unikać, albo przymykać 
oczu, ale będziemy starali się to zło 
naprawić wspólnie ze sprawcami, aby 
nie stali się współwinowajcami i nie 
krzywdzili Ojczyzny. t 

Nie wspominajmy o tym, że nasz 
kolega pized wojną palił papierosy, 
albo upujał się, bo nie wiemy w ja- 
kich warunkach i w jakim otoczeniu 
on się znajdował. Są przecież winy, 
za które czasami nie odpowiada wi- 
nowajca, a całe społeczeństwo... 

Bo rzeczywiście, ten tylko szuka 
przyjaźni, kto jej pragnie, kto od- 
czuwa serdeczną potrzebę i głód przy 
jaźni, w czyim sercu tleją iskierki 
dobra i miłości ku Matce-Ojczyźnie. 

Patrzmy na naszych kolegów z 
innych organizacji, jak na naszych 
serdecznych druhów, *ich czerwone, 
niebieskie i zielone sztandary staną 
się wtedy tak bliskie i drogie nam, 
jak nasz własny sztandar z lilią har- 
cerską. 

Tak. Naszym celem jest postęp. 
Naszym celem jest prawda, ale praw- 
da przecież najrzetelniejsza jest, że 
młodzież Polska kocha swą Ojczyznę 
i dla Niej pracować będzie w przy- 
jaźni i braterstwie we wszystkich or- 
ganizacjach legalnych dla Polski od- 
rodzonej, dla Polski demokratycznej, 
czyli dla Polski-Matki... 


phm. Andrzejewski Leszek. 
PR WED DONEM 
Czy złożyłeś już ofiarę 
na POMOC ZIMOWA? 


1 
WŁOCŁAWEK, ul. BRZEBRA 4. 
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Prenumerata muomçezns 60 zi., a przesyłką poczt. 70 sl. 


Nr. 18 


Uwaga harcerze! 


© Nowe wydawnictwo 
harcerskie 
na czasie 
Juliusz Dąbrowski 


Harce zimowe w polu 


cena 70.- zł. 


Do nabycia w 
Księgarni Powszechnej © z= 
Włocławek, ul. Brzeska 4 


Qyłoszenie 


Starostwo Powiatowe we Włocławku, Referat 
Aprowizacji i Handlu, zawiadamia, że z dnięme 
27. 1. 47 r. przystąpią do rozdziału materiałów 
wełnianych zwolnionych na III kwartał 1946 r. 


przez Urząd Wojewódzki Pomorski, następm 
jące punkty rozdzielcze: 
Spółdzielnia „Wieś i Miasto“ Lubraniec. 


„Społem“ Lubień. 
„Orzeł* Choceń 
„Przyszłość“ Brześć Kuj. 
„Łączność * Chodecz. 
„Samopomoc Chłopska“ Kowali 
„Przedeczanka* Przedecz. 
Y „Ogniwo Nr. 10“. Włocławek. 
3-go Maja. 

Artykuły te należy pobrać w tych sklepach 
rozdzielczych, gdzie nastąpiła rejestracja kart 
odzieżowych, które przy wydaniu artykułu po- 
biorą z karty odzieżowej punkty wełniane w 
ilości odpowiadającej wartości następującej: 


Za 1 płaszcz męski pkt. wełn. 42 bawełn, 24 
Za | kurtkę męską pkt. wełn. 21 bawełn. 
Za l ubranie męskie pkt. wełn. 42 bawełn. 28 
Za l spodnie męskie pkt. wełn. 18 bawełn. 7 
Za l marynarkę męską pkt. wein. 21 baw, 14 
Za l suknię damską pkt. wełn. 35 

Za l płaszcz damski pkt. wein. 37 pkt. 21 
Za l m. matesiału płaszcz. pkt. wełn. 14 


Za 1 m. materiału ubr. damsk. pkt. wełn, 14 


Za 1 koc wełniany pkt. wełn. 28. 
Z karty odzieżowe w Tik 


kwartale (lipiec, sierpień, wrzesień) 


zarejestrowane 
za każdy 
miesiąc przysługuje prawo zakupu towaru wel- 
nianego za 14 punktów. 

(2571). $ 
Za STAROSTĘ POWIATOWEG® 
> (—) S. Fronczak 

Kier. Ref. Apr. i Handla 


WEZWANIE 
Sąd Biskupi we Włocławkw 
wzywa Jadwigę Goździkowską, dawn. zamiesz- 
kałą Wolęcin p. Kikół, żeby się stawiła w kan- 
celarii Sądowej (pałac Biskupi), dnia 6 lutege 
1947 r. w sprawie o nieważność małżeństwa” 


(2573p 


| Ogłoszenia drobpe | 


MAM RAKTYKĘ w zakresie kulinarym. Przyj- * 


mę zarząd stołówki. Adres w Administracji. 
(2568) 


ORASE EDO An M 
OD ZARAZ potrzebna osoba jako pomoc do- 
mowa. Zgłaszać się Kilińskiego 7a m. 3. (2566) 


PRAWNIK poszukuje pokoju umeblowanege 
od zaraz. Wiad. w Administracji. (2574). 
E N KA ZMNE ainai 
UNIEWAŻNIAM kartę rowerową na nazwi- 
sko Halulko Bazyli Włocławek, Królewiecka 13 


(2569). 


UNIEWAŻNIAM zgubioną kartę rejestracyjną 
RKU na nazwisko Chęciński Leon zam. Racią- 
żek, pow. Nieszawa. (2567) 
a... mana an | mm rem | wawa JA Au h M MEZEM mm AK 
UNIEWAŻNIAM skradzione dowody osobiste 
na nazwisko: Gneś Marianna wieś Powałkowice 
gm. Osięciny. (2565) 


WIDNA, duża suteryna na warsztat, fabrykę, 
akłady. Centrum. Wynajmę. Wiadomość 3-go 
Maja 14 m. 9. (2572 


W. A. 


mistracja mie edpewiada. 


